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Manifestacya dzieci poznańskich.
p,?znań. PAT. „Kury kr Poznański’1 donosi: 

W  piątek w południe złożyły hołd pp P a d e- 
r e v: s k i m dzieci poznańskie w liczbie 23.000. 
W  Bazarze ukazi! się r e p r e z e n t a n t  r z ą 
d u  a n g i e l s k i e g o  w towarzystwie posła 
K o r f a n t e g o .  Korfanty przemówił do dzie
ci, wyjaśniając, że witają w odPbić pułkownika 
przedstawiciela t go wielkiego mocarstw?, któ

re w głównej mierze przyczyniło się do obale
nia potęgi Prus. Dzioci wznosiły okrzyki: Niech 

i żyje Anglia! Pułkownik W a d e  odpowiedział, 
; że gdy wróci do ojczyzny, opowie dzieciom an 
giełskira, jak go serdecznie polskie dzieci witały. 
YY zastępstwie niedomagającego męża przyjęła 
dopuracyę dzieci pani Paderewska.

starczenia gwarancja, że na przyszłość niemiec
cy mieszkańcy Polski zaboru pruskiego po
wstrzymają się od podobnych ekscesów i nie 
oędą dopuszczali się na ziemi polskiej czynów, 
które obrażają Polskę i państwa sprzymierzo
ne.

Podpisano: Minister spraw zownęti znych
Leon W a s i l e w s k i .

Świta Paderewskiego.

Prowokacye niemieckie.
Poznań. PAT. W  towarzystwie pp. Padere

wskich znajduje się pułkownik angielski Wade, 
j  oficer marynarki angielskiej Rawling, podcho-

Kalisz. FAT. „Gazeta Kalicka” donos’ z Po
znania: YVr piątek koło godz. 5 popoł. zebrała 
się na ulicach Poznania gromada żołnierzy nie
mieckich, którzy wznosząc okrzyki: „ P o s e n  
i s t  c i u e  d e u t s c h e  S t a d  t!’1, zaczęli zdzie
rać z domów sztandary' państw koalicyjnych. —  
OJ strony ui. św. Marcina nadszedł przed bazar 
pochód niftniecki, który śpiewał: „W  a c h t a m 
R h e i n’1 oraz , .T) e u t s c h l a n d ,  D e u t s c  fa
l a n d ti b e r A l l e  s”. Tłum zaczął narępnie 
zdzierać chorągwie koalicyi. Uzbrojeni żołnie
rze wdzierali się do domów 1 zrzucali chorągwie 
na ziemię. Polskich chorągwi nie ruszano. Po

lacy protestowali przeciw temu gwałtowi.
Na wielu miejscach przyszło do bójki. Posól 

K o r f a n t y  przed Bazarem wezwał Polaków 
do rozejścia się do domów, aby nie dopuścić 
do prowokacja zo strony niemieckiej. Część 10- 
zeszła się, część pozostała. O g. 5 nopok od
dział niemiecki ustawił z czterech stron kara
biny maszynowe, z których zaczęto strzelać do 
tłumu. Z tłumu żołnierze niemieccy uzbrojeni 
zaczęli strzelać do Polaków Jak opowiadają, 
zabitych i rannych jest 47 osób, Polaków, prze
ważnie kobiet 1 dzieci.

r.jży Landford oraz major wojsk polskich gene- 
jrata Hallera, Iwanowski Naato towarzyszy pp. 
[ Paderewskim delegai polskiego minia te ryum 
jspraw -agranicznych w Kopenhadze p. S t r a 
ta ą c  z.

hieiiicy ■ Paderewski.

Zerwaniu rokowali z Niemcami w  Poznaniu.
Poznań. PAT. Biuro Wolffa donosi: Naczelna 

Rada Ludowa polska w Poznaniu podaje, i  * 
wczoraj wiety.oieni. po zaburzeniach w Pozna
niu, delegaci n a n g i e l s k i e j  k o m i s y  i, 
złożona z komendanta R e l l i n g a  i p o l- 
s k i (>h r e p i e  z e n t. a n 16 w udała się do ge
neralnej komendy, alty zaprotestować przeciw 
wykroczeniom. Komenderujący generał oświad
czył. że j o 9 1 b e z s i l n y m  (!)  w o b e c  ż o ł-

: n i e r z y. N a  dalszą tiwagę co do z d a r c i a  
• li o r ą g  w' i k o a 1 i c y  i, oświadczył generał 

i r i c h i m m e l p f e n g ,  że jest się przecież w  
Prusach ( ! )  i sztandarów nieprzyjacielskich nie 
można ścierpleć (!). Po tej odpowiedzi genera

lia, angielscy i polscy zastępcy opuścili general- 
lą koimmdę, zrywając rokowania. Sprawozda
nie do kwilicyl już odeszło.

Berlin. Biuro W olfia podaje infoimacye „Ber- 
liner Tageblattu”, że rząd pruski zastrzegł się 
pnreciw demonstracy jnej podróży Paderewskie
go do Poznania, przyczem powołał się na to, że 
Paderewskiemu dano tylko pozwolenie ta  od
bycie podróży z ( idańóka do granicy polskiej 
celem udania się do Warszawy. Rządowe wła
dze pruskie w Poznaniu otrzymały skutkiem te
go wskazówkę, aby spowodowały Paderewskie
go do natychmiastowej dalszej podróży do 
Warszawy.

s o w ą  l i n i ę  d e m & r k a c y j n ą  posiadania 
polskiego i czeskiego. Wyxażnie wrogo traktu
je powstanie państwa polskiego K r a m a r z  i 
jego organ „Narodni Listy”.

ją  r a c h u n k i  do  p r z e d ł o ż e n i a  Jf i e i  
c o m.

I „repubiUa“  i.ie pomoże.

Poznaii w rękach polskich.
Warszawa. PaT . „Nowa Gazeta’1 zamieszcza 

w dzisiejszym numerze następującą depeszę z 
Poznania: !

Po kilkugodzinnych walkach ulicznych, pro 
wsdToeych ze strony polskiej głównie przez; 
młodzież i robotników, zniurzonc garnizon n ie-! 
mieckl do opuszczenia MBasta? pozwalając nu* 
zaorać tylko broń ręczną i mitrallezy. Wszyst
kie koszary, gmachy publiczne został/ obsadzo
ne przez żołnierz^ polskich i straż obywatelską. 
W  mieście entuzyazm i radość powszechna.

,.\'owa Gazeta” dodaje: Wiadomość powyż
szą otrzymaliśmy telefonem z Kalisza.

Nijiiicj o walkach w Poznaniu.
Poznan. Biuro Wolffa rozsyła następujące 

przedstawienie zajść w Poznaniu według rela- 
cyi „Posener Nęuesle Nachiichten” :

W  południe przybył do Poznania putk grena-

ayerów Nr. 6 z pola. Skoro już odbyła się przed
południowa mjudfostacya dzioci szkolnych dla 
P a d e r e w s k i e g o ,  zainicjowano niemiecką 
kontruemonstracyę. Około godziny 4 tej popo
łudniu ruszył z koszar grenady< rskieh pochód 
ku miastu, złożony z żołnierzy i osób cywil
nych! Już po drodze przyszło kilka razy do 
zajść, ponieważ żołnierze zdarli ulika chorą
gwi przedowszystkiem francuskich i amery
kańskich. Gdy pochód już przeszedł, widziana 
jal. kiiku żołnierzy poczęło się wzajemnie okła
dać kolbami. Zaraz potem padły pierwsze 
strzały.' Zaalarmowano wojsko, któro szybko 
nadeszło. Teraz przyszło na różnych miejicacb 
w mieście do regularnej walki ogniowej, po 
części i  karabinów maszynowych oraz przy a- 
iycln granatów ręcznych. Byli zabici i ranni, 
których Herby jeszcze nie stwierdzono. Spra
wozdania z autentycznej strony niemiockioj 
jeszcze dotąd nisma.

Przemówienie Paderewskiego.
Poznań. (TAT.) Podczas przyjęcia w bazarze 

przemówił Paderewski w następujące słowa: 
Wielce szanowni obywatele Wielkopolski, 

szacowne rodaczki i redacy, siostry i bracia! 
Co się w tej chwili w duszy mojej dzieje, to 
każdy z was odgadnie. Po tem, co przed chwi
lą przeszedłem, słowo na ustach zamiera. Ży
jemy w czasach, kiedy każdy powinien pano
wać nad uczuciami. Ja muszę opanować wzru
szenie, a że mówić winianem, mówię. Za to 
przyjęcie, Wam tutaj i tłumom na ulicy serde
cznie dziękuję To coście mi zgotowali, nie do 
mojej odnosi się osoby, jestem symbolem pew
nymi idei, tej samej, której służy Polski Korni 
ta  Narodowy Jako delegat Komitetu Narodo
w c u  jestem w tej chwili szczęśliwy-, żom zna
lazł dla niego takie uznanie. Jako człowiek 
czuję się szczęśliwym, że mogłem dożyć tej 
d.v. ni, żi mogę być symbolem, a dla człowie
ka jut (to zaszczyt wielki, tembardziej, że spo
tkał mnie tutaj na odwiecznej ziemi polskiej od 
w as, c. ćde nie dali się prz«śc:gnąć w  spełnie
niu ci '..wią*kow narodowych i odpieraniu na
ci: ku przemożnego, coście w  pracy organicznej 
i gospodarczej byli przykładom całej Polsce. 
A  zaszczyt ten spotkał mnie nie od jednej war-

j stkiem chłop polski i robotnik polski, z niej 
j powstały, oraz my wszyscy, o ile pójdziemy z
ludem. VV tej nadziei dziękuję wam wobec Bo
ga i Ojczyzny równym, zarówno sercem bli- 

' skim jak duchem. Niech żyje Polska zgodna 
i jedna! Ojczyzna nanza wolna, zjednoczona, z 
naozem polakiem wybrzeżem żyć będzie po 

■ wsze czasy!

Komisja ftządiąca do Paderewskiego.
Komisya Rządząca wysłała do Paderewskie

go następujący tolegram powitalny: Komisya 
Rządząca dla Galicyi, śląska Cieszyńskiego, 
Górnej Orawy i Spiszu przesyła pierwszemu o- 
1 ywatolowi wolnej i zjednoczonej Polski wy
trwałemu orędownikowi ni< przedawnionych 
praw Rzeczypospolitej, wracającemu na ziemię 
ojczystą, wyrazy głębokiej czci i patrystyczne
go hołdu.

Prezydyura Komisy! Rządzącej.

foąd warszawski du Uemenceaua.

stwv i nic od jednej klasy, lecz od całego lu 
du wielkopolskiego. . Jestem dumny z tego, że 
jako r/h nck Polskiego Komitetu Narodowego 
nie należałem do żadnego stronnictwa. Jestem 
symbole rn i szczerze powiedzieć dziś mogę, że 
dzisiaj nie pora na stanowe i dziedziczne - przy
wileje. Wszyscyśmy dzioćmi jednej matki i o 
ile -swoj spełniamy obowiązek, mamy równe 
prawo do ich sprawiedliwej opiekł. Po długich 
latach niewoli ojczyzna odrodzić i odbudować 
się musi na tych samych podstawach, na któ
rych tutaj pierwsza budowa poczętą została: 
Żadno najmędrzej zorganizowane stronnictwo 
ojczyzny odbudować nie zdoła, do tego celu 
potrzeba jedności i zgody w, zystŁch, miłości 
i silnej woli oraz zaparcia się siebie samego, do 
tego dzieła potrzeba wszystkich sił i zespołu 
wizyatkieta serc. Odbuduje Roleką praedewszy-

Warszawa. PAT. Te)“gram iskrowy wysłany 
przez p. ministra spraw zagranicznych do fran
cuskiego prezesa ministrów i ministra wojny z 
powodu gwałtów niemieckich w Poznaniu, —  
brzmi jak następuje:

Jorzy C l e m e n c e a u ,  prezydent minLtrów 
i minister wojny w  Paryżu:

Warszawa, dnia 28 grudnia 1918 r.
Przed chwilą otrzymaliśmy z Poznania wiado

mość, że tłum cywJnych i żołnierzy niemieckich 
natarł w >iniu 26 b. m. na gmach Naczelnej Ra
dy Ludowej, gdzie wywieszone były sztandary 
państw sprzymierzonych. Mimo oporu Pcwk^w  
Niemcy zerwali siłą te sztandary oraj zrobili u- 
żytek z broni palDej, posługując się karabina
mi i mitraliezami. Z obu stron ilość ofiar jest 
znaczna. Rząd polski protestuje energicznie 
przeciw tej brutalnej napaści, która stanowi o- 
brazę honoru zarówno Polski, jak i wszystkich 
pansuw sprzymierzonych. Zwracamy się za pana 
pośrednictwem do rządów koalicyjnych z pro
śbą o interwenryę i zażądanie od rządu niemie
ckiego uroczystego zadośćuczynienia oraz do-

Bertio, „Deutsche Tagesz+g” donosi z Opola:
Z Poznania wysyłane są w ostatnim czasie 

ściśle poufne pisma do wybitniejszych osób w  
gmniach górno-śiąskich z zapytaniem, czy by
łyby one skłonne na wypadek mającego nastą
pić obsadzenia Śląska Górnego przez Polaków  
objąć pewue urzędy administracyjne, zwłaszcza 
nPu'ńchnu ’ 1 wę. gminy albo burmistrzów »two: 
W  razie zgody osoby te odwiedzić ma w kró
tkim czasie w tej sprawie poiski mąż rjuitania. 
W  pewnym ko._%rtaiyni wyg^ójŁc lak? wizyta 
męża zaufania jur. na Owyui mężetn zau
fania ’>ył uczestnik sejmu dzielnicowego poi 
skiogo w Poznaniu.

Z tego samego wiarogodnego źródła donoszą 
daiej, że w zmiankowane wkroczenie Polakow 
projektowane jest n a  p i e r w s z y  t y d z i e ń  
s t y c z n i a .

Jak podaje „Vorwaerte” rady robotniczo- 
żołnierskie całego Śląska, stojące wyłącznie na 
zasadach socyalistów większości, zamierzają d. 
30 b. ni. obwołać cały Siąsk jednolitą i o p u 
b l i k ą ,  aby w ten bposub przeciwdziałać k a 
p i t a l i s t y c z n y m  (1) tendonryom Polaków, 
którzy coraz silniej pracują (! ) nad założeniem 
górno śląskiej republiki (!). W  sprawie powyż
szego planu toczą się obecnie układy z kiero- 
wni. i * om państw a.

Wrocław PAT. Biuro Wolffa donosi ze stro
ny miarodajnej, że wiadomości, jakie się dziś 
pojawiły w  dziennikach berlińskich, i i  dnia 30 
b. m. ma być obwołaną r e p u b l i k a ś l ą s k a ,  
pozbawione są wszelkiej podstawy.

Polskie wojska we Włoszech.
Wczoiaj przywieziono do Krakowa zdjęcia 

fotograficzne zaprzysiężenia oddziałów wojsk 
polskich, utworzonych z jn>śród jeńców wojen
nych we Włoszech, które podporządkowano pod 
Komendę gen. Hallera. J e s t  i c h  n a r a z i ć  
30.000. Furmacye te we Włoszech tworzył ka
pitan D ą b r o w a  (literat warszawski). —  
Obozy jeńców polskich obliczają na 50— 60.000 
żołnie jzy. Wojska, które złożyły przysięgę, wy
bornie -wyekwipowano, odesłane bedą do Fran- 
cyi dla zastąpienia garnizonu, który odpłynąć 
nui do Gdańska.

Dotychczas jeszcze nie przeprowadzono do
kładnego zbadania iiości jeńców polskich, roz
dzielonych w  mniejszych obozach pomiędzy 
jeńcami innych narodowości i tu leży powód 
do skarg, jakie czasem do kraju nadpływają 
W  ambasadorze amerykańskim wo Włoszech 
mają rodacy nasi wielkiego przyjaciela. Jest 
nim p. P  a g  e, dokładni® znająey naszą histo- 
ryę i stosunki obecne.

Pos. Zagorski w drodze do Krakowa.

Bolszewicy na ulicach Warszaw).
łwidunmi wito dum wojeuaej w inna

Niebawem po&eł prof. Zam-ireki przybędsde do 
Krakowa z transuortt m, jal i  przesyła amery 
kański „Czorwony Krzyż” dla „Czerwonego 
Krzyża'1 w Krakowie. Prezent składa się z czte
rech wagonów kolejowych, a mianowicie; 1 
wagonu Lokarstw, 1 wag. ciepłej bielizny, 1 
wag. konserw i mleka zgęszczonego i 1 wag  
przyrządów lekarukłch, opatrunków chirurgi
cznych, termometrów itp.

Amerykański „Czerwony Krzyż” będzie 
współdziałał w tworzeniu szpitali dla zwalcza
nia gruźlicy i panujących epidemii.

Sprawa, czasko-polska.
Warszawa, PAT. „Kuryor Pranny” donosi: 

W  dalszy ciągu napływają do ministerstwa 
spraw zagranicznych uspokajające wiadomości 
z Czecn. Pod wpływem M a s a r y k a ,  który jest 
przychylnie usposobiony dla pokojowego zała
twienia zatargu czeeko-pulakiego, frondayi poi 
sko-cztekiej uda.si^ jap .w m  uatalić t y m c z a 

Warszawa. P aT . W  meazielę <ln. 29 b. m 
demonstracy a, zorganizowana przez k o m u 
n i s t y c z n ą  p a r t y ę  r o b o t n i c z e j  , ^ o l -  
s k i’1 skierowała się do h o t e l u  B r u e h l o w -  
s k i e g o, celem uwolnienia i n t e r n o w a n e j ! 
i Łui  k o m i s y  i r o s y j s k i e g o  „ C z e r w o 
n e g o  K r z y ż  a”. Do przechodzącego patrolu j 
żanaarmeryi wojskowej padł z tłumu strzał, 
przyczem został ranny jeden żołnierz. Wojsko 
celem odparcia napaści dało salwę w powietrze, 
gdy zaś tłum nie u^tąpu, odpowiedzi.no strza
łami, wsKutek których kilka osób z pośród de- 
monstiantów z ustało zabitych albo ranny uh. - -  
Z tłumu oraz i  okien kamienic strzelano do woj
ska, a wskutek tych pozaiowania godnych wy
padków władze wdrożyły surowe śledztwo.

Ministerstwo spraw wrewnętrznych stwierdza, 
żo demoLstracj a przed hotelem Bruehlowskun 
była bczcfciową, gdyż już poprzednio sprawa ko
misjo rosyjskiego „Czerw omego Krzyża” zosta
ła rozstrzygniętą. Mianowicie aumster^two 
spraw zagranicznych otrzymało następującą de
peszę: Wobec zakomunikowania mi w dniu 27 
b. m. przez przewodniczącego misyi rosyjskiej 
„czerwonego Krzyża” p. A. Heesego Odpowie
dzi p. ministra spraw zewnętrznych o tem, iż 
działalność komiayi rosyjskiego „Czerwonego 
Krzyza’ , wysłane; przez centralne koiegium dla 
spraw jeńców i Uuhodźców dla zorganizuwaiia 
przewozu i żywienia jeńców rosyjskich n? tere
nie państwa polsniego nie może być przez rząd 
polski zezwoloną —■ pro«zę o zacoąazenie nie
zwłocznego odesłania do granicy rosyjskiej ko
misji, która od 21 b. n jest internowaną w  ho 
telu BruehlowBkim. Przewodniczący komisyi 
„Czerwonego Krzyża’1. Podp. Bronisław W  o- 
s o ł o w s k L

Depeszę tę zaopatrzył minister spraw we
wnętrznych następującym dopiskiem: Proszę
spełnić tyczenie p. Wesołowskiego. Ia*oti W a- 
s i l  e w s k L

Tyle przynosi doniesienie urzędowe z War
szawy. Natomiast pisma warszawskie zamiesz
czają bardzo ubs* imy opiB zajść, wywcanych  
przez żywioły boezewicko-żydowskie.

Wedle „Gońca” wypadki zaczęty się od wie
cu bolszewików na placu Laskim, na którym 
wznoszono okrzyki p’ ocz z armiąi Krocz z Pol
ską! precz i  PiłiśudBkiia! niech ży^a bole zerw izm! 
Lażdy z robotników powinien jaknajrychlej po
starać się o bron, o karabiny, by zmieść z po
wierzchni tiemi tę policyę (wojsko)!

Gdy tłum nucił się na hotel Bruahiuwski, pa
dły strzały do wojska. L  rzułano głównie e pod 
czerwonego sztandaru, który niesiono w  tłumie. 
Padło dwóch żołnierzy, jednego zraniono. Gdy 
tłum częściowo rozpędzono, bolszewicy rozpo
częli strzelaninę do wojska z bram i domów 
przy placu Saskim.

Wśród żołnierzy prowadzono jednocześnie i»- 
gitacyę przeciw armii i rozszerzano odezwy ulo
tne.

Po kilkugodzinnej strzelaninie i oczyszczeniu 
placu, na ulico Warszawy wyruszyły samocho
dy pancerne i patrole konne i piesze.

Kursują pogPaki, że liczba zabitych wynosi 
około 10 osób, rannych mi być osób 60.

W  Vy ar>sza.wie panuje nicsły>haji** podniece
nie.

BOLSZEW ICY W  ZAMOŚCIU.

Lublin. PAT. Gazety tutejsze donoszą z Za
mościa, że w sobotę popołudniu napadł tłum 
uzbrojonch bolszewików, w  tem sporo żydów, 
na koszary żandarmeryi i rozbroił ją. Około 
100 żołnierzy przyłączyło się do bolszewików. 
Major Z o s i k  T e s s a r o  wraz z oficerami i 
garstką wiernych żołnierzy pos tani/wił bronić 
się w koszarach do upadłego. N a d e s z ł a  od  
s i e c z  z L u b l i n a  pod komendą majora L  i- 
& a. Z pomocą karabinów maszvnowych zajął 
on dwoiz«c kolejowy i r o z b i ł  d o s z c z ę 
t n i e  b o l s z e w i k ó w .  Dopomogli mu do te
go zbuntowani w czoraj żołnierze, którzy się od
dali pod rozkazy majora l is a  i wspólnie z je
go oddziałem walczyli przeciw bandzie bolsze
wickiej. Major Lis wziął do niewoli wielu bol
szewików, w tem ż y d ó w - i n t e i i g e n -  
t ó w.

Narady Wilsona z Lloydem Georgem.
Lndyn. Reuter. „Times” donosi, że wczoraj 

toczyły się konferenaye tylko między Wilsonem  
i Lloydem Georgem. 14 punktów programu W il
sona tworzyło podstawę konferencyi. Obrado
wano nad w o l n o ś c i ą  m o r z a ,  nad ws póI -  
n o t ą  n a r o d ó w  i nad o d s z k  o d o w a -  
n i *. m i, nad uowem położeniem narodów, nad 
p r z y s z ł o ś c i ą  n i e m i e c k i c h  k o l o n i i  
i t u r e c k i e g o  p a ń s t w a .  Sądzą, że angiel
ski gabinet wojenny na podstawie wyniku tych 
obrad wysi nie silnie naprzód angiebk? punkt 
widzenia odnośnie do prawa morskiego. Ma on 
być także silnie zdecydowany zabezpieczyć w 
przyszłem prawie narodów wspólnotę ludów.

Co dotyczy odszkodowań, to d o m i n i a  dar. 
ły jaeno do zrozumienia, że t a k s a m o  j a k  
A n g l i a  i s o j u s z n i c y  t a k ż e  i c n e  ma-

Auisteiduu. Wddle doniesienie. Biura B**ł-
tera oharakterystycaneir dla wyborów jeat to, 
że przyniosą one k l ę s k ę  wszystkich tych 
członków parlamentu, którzy w czoaie wojny 
okazywali skłonności p o k o j o w e .  C e c i ł  
został ponownie wybrany. Koalicya uz; skala 
459 miejsc, czyli większość 238 giueuw

Wedlo ostatnich sprawozdań wyŁorczyeL sto 
s’Uiek mandatów rak się przedstawia KoaJioya- 
unioniści 334, liberalł 127, robotni^/ 10. Prze
ciwnicy koalicyi-zwolennicy Asąuitha 37, nie
zawiśli uniomśc' 48, unioniści pozostałych od
cieni 5. partya lobotmioza 65, kobiecy 1, na- 
cyonaliści 7, członkowie związku Siimfoin 19. 
Brak jeszcze tylko t'aech wyników wyborcayckn 
Przywódca związku Sinnfein pobił ii»cyonałiBtę 
Dillona.

„Allgemcin Handelsblatt” donosi z Londynu: 
Jest szczególnem, że wybranych zostało tak 
mało członków stionmctwa robotniczego. W y 
nika z ego, że popełnili oni wielki błąd, gdf 
odwołali swoich członków z r&ądu. Porateat 
nasuwa się przypuszczenie, że r o b o t n i c y  
g ł o s o w a l i  i n a c z e j  r i ż i c h p r z y w ó d -  
cy . Jest leż moiliwem, że g ł o s y  k o b i a t  
p r z y  e r y / n i ł y  s i ę  w i e l c e  d o  w y n i k u  
g ł o s o w a n i a .  Oczekiwano, te będą one na 
ogół głosowały* za L lo y d a  Geoige. Między 
innymi został także wybrany znahy wytuwra. 
pisma „Jonn Buli” n azw i^ im  Bou omie. —  
Również został niecpodzi :wanie wybijmy P « >  
ł-erton Billiug. '  ^

Wiedeń. PAT. „TilegrapLun Company” do. 
nosi o wyborach w  Anglii. Koettcyj odnłosł* 
wielkie zwycięstwo. Obecni ministrowie zostali 
prawie wszyscy ponownie wybrani, byli liberal
ni ministrowie prawie wszyscy stracili manda
ty, między innymi stracili mandaty także E  u- 
n e i m a n ,  H e n d e r s o n  i A s ę u i t h .  S a o *  
w d e r  został ponownie wy1 rany, takaańb 
M a c  D ż f u a l d .  L l o y d  G e o r g a  owrymat 
w swoim okręgu 13 J98 głosy, kontrkandydat 
jego zaledwie 1096 A s a u i t b  p r z e p i c i ,
otrzymawszy 6.944 głosów, kontrkandydat feg*  
otrzymał 8.096.

Włosi i Jugosłowianie1.
Zagrzeb. Serbska wojenna k rrte ra  .uw-nft

donosi, ż® admirał Anette, francuski storory ktfr 
misarz w  Konstantynopolu zajął wszystkie uie- < 
mieckic okręty, znajdujące się w poetach trr- - 1 
rkich.

Z tego samego źródła domoszą, że Włuwi a«i 
tują w Kattaio, nie szczędząc pindędsy, p. te 
ciw państwu południowo-slowiań&kŁi mu ora* za 
przyłączeniem zatoki Kororsoiej do Czarnogóry 
pod dynastyą Nieguszów. Z powodu t q agitai^f 
uwięziono pewnego włoskiego ufonnikaraa, je
dnakże ger" Tał włoski rozkazał utfrzrmać kódi 
motorową, w której miano odwieźć uwięziom* 
go. Z polecenia owego generała dziennikanni 
wyniszczono na wolność, a  eskortę awiędooo

Reparacje rządu berlińskiego.
Berlin. Wolff. Rada centralna na wsp-Mnrai

posiedzeniu z rządem desygnowała do rządu w 
miejsce niezawisłych, którzy ustąpili, Noekege 
i Loebegc z Wrocławia oraz Wiseoła. Ustąpie
nie niezawisłych dokonało się dnia 29 grudni* 
w południe o godz. 1. Imieniem nlezcr^słyclt 
odczytał deklaracyę Bittmann, poczem Ha*e« 
wyraził życzenie, aby teraj rząd byt w  moano- 
ści zaiwiadjweać silnio sprawami państwa.

W A L K I W  NIEMCZECH.

Berlin. Wolff. „Berliner Tageblatf' donosi z 
Hambora, przyszło tam wczoraj do strzelani
ny między- pochodem demonstracyjnym siraj- 
kujących górników, a oddziałam wojskowym, 
wysłanym przez go11 oralną radę żołnierek? z 
Muenster ceiem st/rzeżenia kopalń. Wieie osób 
miało zginąć.

M/ N IFE ST A C IT  W  BERLINIE

Berlin. Biuro Wolffa. Wczoraj by! Boitio
świadkiem olbrzymiej demnustracjo ulicznej. —  
Socyaliśii większości wezwali ludność Berlina 
do zademonstrowania przeciw terrorowi rm rj  
Spartakusa. N a  całym szeregu wielkich zgro- 
maćzeń w\głodzono m o w y  p i z e o i w 1 t e r 
r o r  o w  L Uczestnicy zgromadzet pociągnęli 
następnie do śródmieścia. Również stronnicowa 
demokratyczne urządził^ r iolkic manifestacya 
i zgromadzenia, na których protestowano 
p r z e c i w  t e r r o r o w i  g r u p y  S p a r t a 
k u s a  i m n i e j s z o ś c i .  N a  zgromadzeniach 
tych żądano demokratycznej republiki. Również 
odbyły się zabrania w  różnych zwńązkarh za
wodowych i fachowych. N a ’traech zgromadze
niach domagano się przyłączenia niemiecki»! 
Austryi do państwa niemieckiego. Równocze
śnie zwolennicy niezawisłych socyalłstćw i dy. 
wazy a marynarki ludowej brała udział w  po- 
grzebie marynarzy, htoray polegli w  CzaSłe walk 
koło zamku i stajni dworskich.

laryba i Hiemcy.
Berlin. (PAT.) Biuro W olffa pajtaje 

jacą uiformacyę dziennika „Deutsche 
ne Zeitung” Rokowania baw'*ąeyek
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"onków rządu litewskiego z rządem niemie
ckim o zarządzeniach lichnytnych przeciw nie
bezpieczeństwu bolszewizmu doprowadziły do 
postanowienia, aby bronić granicy i trzymać 
na każdy wypadeK zagrożone W i l n o  oraz, 
aby pozostawić niemieckie wojska w kiaju je- 
azcie przez kilka miesięcy. Onróoz tego z nie
mieckiej strony daną będzie taryme broń do 

'Zorganizowania siiy zbrojnej.

PO D Ł IŻSZY M  NAM YŚLE.

Helsingiors. Wolff. Książę F r y d e r y k  K a 
r o l  zrzekł się" ostatecznie korony f i n l a n d z 
k i e j .

iajki i lukuwifioie wt i ftp.
Ilo ik i szerzone przez Niemców o rzekomym 

tolszewiźmie we Włoszech i we Francji, eą 
tylko złośliwym wymysłem, co skonstatowały 
osoby przybyłe tak z Francyi, jak i Włoch.

Z  R osy i.
dd przybyłego z Rooyi dziennikarza polskie

go otrzymujemy następujące wiadomości: 
Stosunki w Rosyi sowieckiej zaczynają ule

gać zmianie Rząd bolszewicki, nie posiadając 
oparcia nawtt «  sferach robotniczych, usiłuj' 
utrzymać uię drogą porozumienia wszystkich 
stronnictw socyainych. Dlatego też komunii-»  
zaproponowali mienszewikom prawo wstąpienia 
do sowietów, chcąc w ten sposób stworzyć 
blok socyalny przeciwko burzuazyl świata. -—  
Socyaliści rewolucy oniści z&uhowują -Się wobec 
tej propozycyi opornie, natomiast mienszewicy, 
którzy w lipcu zostalia wyrzuceni z suwietów, a 
prowadzili kampanię terrorystyczną przeciwko 
propozycyi, wydeibgowaii cl o piotrogradzkiego 
sowietu A b r a m o w i c z a ,  D e n a  i M a r t o -  
w a (pesudonimy 3 żydów).

Walka komisyi śledczej z sowietami kontr, 
rewol. prowadzona przej gtównego propaga
tora terroru P e t e r s a  o uniezależnienie się od 
,ady komisarzy ludffwych, skończyła się pora
żką, P e t  e r s  został aresztowany i-oddany' pod 
trybunał rewol. —  jak głosi akt oskarże
nia dyrektoryatu władzy sowieckiej —  za bez
względne stosowanie terroru.

Procce przeciwko P e t e r s o w i  (który wy
dał rozkaz rozstrzelania obu braci Lutosław
skich bez żadSIgo sądu, prowadzony był przez 
glośnsgo K r y l e n k ę ,  tego, który wydał, 
swego czasu słynny' rozkaz przeciwko polskim 
oddziałom zbrojnym, nakazujący zachowywać 
się „bez pardonu z tymi jegomościami’ .

Najznajnienniejszym wreszcie o b j^ c m  zaio- 
mu w polityce sowietów jest posieJBwiie rady 
komisarzy ludowych, na któiym L e n i n  wystą- 

propozycyą ustąpienia bolszewików od 
■czy ze względu na brak poparcia w kraju i 
względu na pochód Yoalicyi.

Ienina popierał C z i c z e r i n  —  obaj Ro- 
yanio. Przeciwko Leninowi występował T r o 

cki ,  B r o n s t e i n i k a m i e n i e w  R o s e n -  
f e 1 d, którzy domagali się rządu sowieckiego i 
stosowania terroru.

W .

cc  r s k i ,  a n a w e t  s ł u ż b ę  o f i c e r s k ą  
^dienstnerzy). W  rejonie Kotłasu i Petrozawa- 
dzka poddają się i uchylają od walki

K R O N I K A .
Kraków, dnia 30 grudnia.

Napór i. ki liński na nwów wzmaga się i. dniem 
kazuytu, ODtrzeiLyairie miasta gTunatawi i bez
ustanny huk armat, ze wzgórz nad miastem panu
jących, broniących nieprzyjacielowi dostępu do 
miasta, wyczerpuje nerwowo jego mieszkańców, a 
przedewszystkiem budzi oijyuj oglouzenia. V/alka 
się przeuąga, ałno należy wysłać odpowiednie si
iy hu obroine kresów i to ja u najprędzej, nir dzia
twę. lecz regularnego żołnierza, albo zu pośredni
ctwem koaiicyi przysiąpic do układów z nieprzy
jacielem. Niezdecydowane sumowieko rządu pol- 
saiego przynosi olbrzymie straty, powoduje nędzę, 
której bzei/.euiij się zapobiedz me można.

Masy urzędników i służby państwowej na ca
łym obszarze, zajętym przez wojsku ukraińskie, po
zostawiono bez srbdKow do życia nid » y płacono 
już drugi miosiąc peusyj, skazano na głód bo na- 
■ et zan./zek nią mogą otrzymywać |ak to miało 
miejsce w czasie inwazyi rosyjsaiej, gdzie fuukcye 
te podejmowały poisKie banki.

Załatw lema szybkiego tej smutnej bardzo spra
wy żądają tysiące wy wiezionych zakładników, ska- 
żanyen na* głod, mróz i epidemie, zamkniętych 
w narakach obozów internowanych w Kołomyi, 
Rossowie, Kutach i t. p. miejscowościach, gdzie 
dzicz ukraińska b.iżkanue więzi łntoligencyę poi 
Skij. okrada ją z mienia, niszezy dwory, rekwirujc 
odzież i najinezbędnn jsze środki codziennego ży
cia.

Dzieje się to w czasie gdy runęły mocarstwa 
pod naporem zwycięskich w ojsk koalicyl, a na ga
licyjskim froncie, na ohszaize uzydziestu kiłitu ty
sięcy kiiomcirów kw adratow y cii wi-e od szeregu 
tygodni krwawa wałka, wspierana siłami pruskiemi 
i austryackicmi, urągająca powadze zwy cięzegy'.. 
Pozwalają się nam ki wawidj niszczyć do reszty u- 
ratowarm z pożogi wojennej wsie i miasta, wzma
cniać biernością orgie botszowizmu na włąsciwej 
Lkraiiiie, zachęcać 1’tłiurę do gromadzenia Wojsk, 

ia/s ąeyęii Oh«hnszczyźn>“ i naszym zienuom
klcłłs *  j  tń-

G komtoncentraeyi wojsk ni przyjacielskich przeciw 
H M  donoszą przybyli z Ukrainy uthoużcy, lecz 
nic nam nie wiadomo, aby w tym kierunku coś po
stanowiono, aby zawiadomiono koalicyę o fak
tycznym sumie rzeczy, o niebezpieczeństwie, jakie 
nam grozi.

Dowiadujemy bię, żc 3G.0O0 wojsk polskich od 
płynąć ma z V\ loch do Fiaacyi, że wojska gen. 
ilailera odply nąć mit-ją do Gdańska, lecz sprawa 
się przeciąga, a każdy dzień zwłoki naraża kraj 
namieobliczaine straty. Nie znam\ tajników naszej 
dyplomacyi,- lecz zdrowy rozsądek dyktuje koniecz
ność obrony, wzywa do poczynienia energicznych 
starań, aby' ezy to orężnie, czy też w drodze ukła
dów przelewowi kiwi i /.niszczeniom położyć tamę.

Wojska sowieckie w Rosyi dochodzą do miliono
wych cyfr, powołano dawnych generałów z cza
sów carskich i carski duch, jak twierdzą naoczni 
świadkowie, ożywia nowe rosyjskie zaciągi, czas 
więc najwyższy i u nas pomy śleć o obronie, którą 
musimy postanowić w porozumieniu z koalićyą, 
której zwycięstwu zawdzięczamy wolność.

( 'alym aszym wysiłkiem obecnie wybory, 
im poświęca się uwagę, a rząd. którego pierw szom 
zadaniem powinna być obrona kresów, bawi się 
reformami społecznymi, taryfami, podatkiem od cu
kru, ministi lwie przemawiają na wiecach, lub prze
prowadzają prób' urządzania sowietów kolej<>- 
wycb na bolszewicką modłę, 15 każdym dniom roś
nie rozgoryczenie1, bo wiazimy, że w Czechach u- 
tniano inaczej ująć w ręce władzę, z którą się musi 
liczyć ogół ludności i państw, które odstąpić mu
szą ziemie obiecane Ozeehom-Siowakom przez 
koalicyę.

Wprowadzenie stanu oblężenia.
W MBBj Rosyi sowieckiej został wprowadzo

ny stan obłożenia. M o s k w a  i P i o t r o g r ó d  
J I x > r t y f i k u j ą  s i ę.  W o j s k a  s o w i e c k i e  
o b l i c z a j ą  n a  1 i p ó ł  m i l i o n a .  Jest to 
armia zdyscyplinowana, w której wiacają da
wno metody carskie. Do wojsk sowieckich joct 
już powoływana Iutoligencya, bo zresztą Gor- 
kij, Który został powołany w skład komisarzy 
ludowych i Łunaczarski komisarz oświaty, pro
pagują ideę wyzyskania inteligencji dla repu
bliki sowieckiej. D a w n i  o f i c e r o w i e  i g e 
n e r a ł o w i e  c a r s c y  s ą  z m u s z e n i  d o  o- 
b e j m o  w a n i a  z p o w r o t e m  s w o i c h '  
s t a n o w i s k ,  a masy robotnicze tom chętniej ; 
idą do wojska, chcąc w ten sposób zabezpn - j 
czyć się przed głodem i zaopatrzyć material
nie |

W  wc jrl.ti v p-.< wadzono z óow.pirm od/na j 
ki oficerskie, a nawet o r d e r y .  Wprowadzo

Z miasita.
KR \KÓW DO PADEREWSKIEGO. Prezyuj um 

m. r.rakowa wysłało ao Ignacego Paderewskiego 
następującą depeszę: Czcigodny Mistrz Ignacy Pa
derewski —  Poznań. Imieniem miasta Krakowa 
przesyłamy Ci Dostojny Mistrzu najserdeczniejsze 
wyrazy pozdrowienia i głębokiej czci, na jaką za
służyłeś BObie u całego Narodu ra s.wą wielką służ
bę w obronie uieprzeda^ruonycL praw narodo
wych. udyś stanął na ziemi polskiej, witamy Cię 
niosącegoize sobą przemożną opiekę i życzliwość 
tych którym wolność swą zawdzięczamy.

Prezydyum miasta Krakowa: Jan Kanty Federo- 
wicz, Jóyof Sare, Karol Rolle.

ZE ZJEDNOIjZEF IA  NARODOWEGO. Dnia 27 
grudnia b. r. odbyło się zebranie członków krak. 
oddziału Zjednoczenia Narodowego pod przewod
nictwem wiceprezesa Zarządu Oddziału Ks. rektora 
Korzoukiewiuza. Profesor Surzjcki przedstawił

lenia sit ii.iroitplyeti, dyląU rozdzielonych kołdu
nami, nu uu Hji.nuiv.ijLa v. przyszłości
W1ŁIZ Z tuilj 1111 |;IJŁll »l,;U ll S UOU.IH I. .»nul i ChlllU- 
irraiycziieun sunogo alioiiincLe u naioUooego peii- 
nlwoecgu, Siau .ająccgo im m s iiaruuówj poliuil 
luicres^ Sianowe i pui ijjne, a opiliiegu o uiauj iU- 
uuiii', połączone "  jem.n ouoz z lulengeucją naio- 
Uovvą w /.^oUucui uzialamu Uli. uoma r'oisni.

.\asn;pmc pioi. SUIzycKi leieiowai o Uil/naio 
Zjjeunoczęiua -sa. ou o w eg o w akcyi vvyjoi'rzij w 
ivro.csitwc i ijaiic.yi. itacyę lę w ivrun.ji ■»it pro- 
wau/.i /tarząjJ 'nowuj" siroamctwju w poruzuinienui 
z innymi naioiioeymi suomnctwaini. Ejeiiijlczoiiii 
/.Nar. we>/.io juz w sklaU narodowego liomiteii. 
*v yitorc/.cgo ftuunmetw i/emokratycznyi n i >n -i 
Zj ,.y utl/.ial w akcji wyborozej, oigamzująe nczne 
zgi omaUzoina włościańskie i loboimeze. . osmlono 
tum juz •.«*• szeregu oKręgow wyhorczych kiuuljUa- 
tou siroumet w na- usiy narodowe, przyzem  
aLwie.Uzono w wiciu okręgaen poważlie szanse 
przeprowadzenia posluw, czioukow z,jeduoez. iSai., 
j  lo ze wzgięuu na mocne oparcie się w tych oKię- 
gacii A sżeroku.' masy nulowe wloscna-psKie i rd- 
joinleze.

w Galicji Zj< dnoczeuie Narodowe dało inicjaty
wę do utworzenia bloku narodowego wyborczego,
kzoij w uajhlizszye^ diuacu ma powstać, dążąc

sprawę połączenia obu dzielnicowych organizacyj 
Z j ..........................................

no także w tym kraju ■ ocyainym s t ó ł  o f i-

ijednoczenia Naiod w Królestwie I Galicyi w je
dno stronnictwo, co nastąpiło na Zjeździe* delega 
tów dnia L5 grudnia b. r., wskazując przytem na 
zupełną ich zgodność w zapatrywaniach progra- 
mowj-ch i w  metodach działaniu.

Zebranie członków Oddziału krak. zatwierdziło 
to poła zenć , upatrując w ti-m ważny etap zespo-

do zespoicma IuoziIttic WaZjStkieh Kierunków na 
rodowycli. W flyskusyi, w Ktoi+J wzięli udział pluł. 
Godlewski ęsuiszyj, ujrektor ztydyuski, mecenas 
łiotruwski, j«. /.tik-ftkarszewski, ioziewuiski, j y o -  

^uiz i u S ,  podnoszimo potrzebę porozumienia się 
w akcyi wypo.czej możnwie juk najwięcej ugru
powali, stojąe.yuih na narodowym gruncie eeiem ze- 
spubma su naiodowjen przeciw wywrotowym dą
żeniom i upm-. azitiuuo prezydyum do dziaiama
0 tym kierunku, pozostawiając mu swouudę j,w wy
borze taktjczuycu środków. '

4d^D>»Dz.lc,ŁNi*OKVE N AR AD Y BillRA  
lvGiNuRt.óo v> DUO. Biuro Kongresowe zwoiąiu ao 
Krakowa djyie narady mięa/.jdzioJlOuowe, jedną 
w sprawaeii ogólnycń ckętloailcznę, ii, drugą w 
sprawie lozracmiiida państwa, polskiego z państwa
mi zabortroml. Narady te mają na eeiu s.^oąrdyno- 
v,naie przy goto wau ze strony poiskiej .no kongre
su i pozusiają w związku z udającą się już obecnie 
do 1 aryża Oeilgacyą przemysłu, nandiu romi- 
ctwa z Królestwa Mongresowego. i ier,vsze posie
dzenie narady ekonomicznej odbyło się 2o o. m. 
przy udziaie óO c/ioiikow rządu Warszawskiego, 
rcomisyi Rządzącej dia Galicji, Rady Narodotyej 
księstwu i ieszjOskiego, Akademii LnuŚjętnosci, 
Lo.v, idztmysiowcow Król. Kon^r., Biura Fracy 
społecznej, Gtow. Kupców pomkuń, uaiic.' Xow. 
gospodarskiego, Tow. rolniczego krakowskiego, 
Krajowego urzędu Odbudowy, Centr. Związku 
gaiie. przemysłu fabr. i hcznycn przedstawicieli 
Lauki, przemjsio, rolnictwa i nandiu. Przewodniczy 
b. marszaiok Kady Btanu, Kierownik biura prac 
kongresowych p. ir .  PuiaSki.

i  k o i  c s  i o a lC iS Y U b U K .  Nauczycielki wiej
skie, należące do Sodalieyi Nauczycielek Ziemi 
krakowskiej, iiezącej 193 członków, zebrano w dn, 
2d b. m. uchwaliły rezolucyę oświadczającą się 
z całą stanowczością przeciw uchwałę Związku 
Nauczycielstwa Ludowego z dnia l i  b. tri. doty
czącej szkoły świeckiej, a żądają bezwarunkowo 
sz*vOij' wyznaniowej.

F O J C Y A  PRZEM YSKA. Odnośnie do artykułu 
p. t. „Podcya przemyska" w Nr. z«3 „Głosu Naro
du" z 15 b. m. Prokuratoiya Państwa nadsyła na
stępujące sprostowanie: Nieprawdą jest jakoby w 
Przemyślu niaio miejsce aresztowanie i usunięcie 
całego niemal e. k. pereonalu policyjnego. Nie.prżw- 
dą jest ja.kohj- się okazało, że poiicya przemyska, 
działając na pwdstawie tajnej distrukcyt, otrzyma
nej jeszcze od c. i k. A. U. K. znajdowała się w 
stałym kpntaki ir z organami ukraińpkicini i jako
by stwierdzony- został „ścisły uliaus zawiązany 
przeciw Polakom między l  kraińcami ,a byłym c. 
k. rządco.1. Natomiast prawdą jest, że urzędnicy
1 lunkcyonaryusze tut. Komisaryatu policyi jak 
za dawnwn rządów sprawowali j  we ciężkie Obo- 
wiązlci po obywatelsku, tak i teraz jako Polacy 
nic uprawiają polityki antipoiskiej.

Prawdą jest dalej tylko, że czterej podrzędni 
funkeyonaryuszt policyjni, urzędujący nie w Ko 
misaryacio policyi miasta Przt mysia, zamienionym 
obecnie ua komisaryat Milicyi (ibywatelskiej, lecz 
w odrębnie działającym Urzędzie oliLieyi, utworzo
ny m w dzielnicy „Żasanie" podczas opanowania 
miasta Przemyśla przez Ukraińców zostaii przed 
tygodniem z powodów pozbawionych w zupełno
ści momentów politycznych z inieyatywy czynni
ków' po części prywatną ansą kierowanycu —  
przyaresztowani. Dwaj z tych funkcj onaryuszy zo
stali j)o rozpatrzeniu sprawy przez oąd wojskowy 
i cywilny —  dis braku istoty czynu —  uwolnieni. 
Dwaj zaś'- pod zarzutem nadużycia władzy urzęd - 
wei -— pozostają jeszcze w śledztwie w tut. Wądzie 
obwodowym.

e< HA W YRO K U N A  Ś. P. B «L . ŁAZARSK IE 
GO. Dzisiaj w sądzie apelacyjnym rozpoczęta się, 

j  rozprawa z powodu wniosku p. Łazarskiej, wdowy 
ipo ś. p. Bolesławie Łazarskim prof. seminarium 
'‘naucz, w Tarnowie, który w maju 1915 r. wyrokiem 
iaustrjackim skazany został na śmierć przez ‘powie 
i 87,enie za zdradę główną.
I POKŁOSIE NIEFORTUNNEJ AFERY. Związek 
! handlow y Kółek rolniczych, jak niemniej po- 
j ważny szereg składnie, które instytucya ta 
. powołała do życia i rozwoju, o ezem św iadczą 
■ w dzitsiątki milionów idące ich obroty -— musiały 
' tak w świecie liaiidlnwym jak niemniej kapitali

styczni m wywołać dobrze zrozumiałą niechęć prze
ciw z w ycięs&ieinu poeuoduwi Kouperatj w j. r u t -  
konano lam naszyci! kupców ze muzna z Oyorym 
rezultatem prowaozlc nanoei Hartowny, ktoitgo 
oni zorganizować mc potralili, ooslępująe jego za
czątki roiskiemu iow . rianui. gouwnej V» ojonnej 
ccuuuli hanal.j, dlatego tez ruoiouo wszystko mo
żliwe, aby wszeikicnu środkami lamować i o z w ó j  

buOząeej n.ą poważnej Ola mdi koimurencyi, uży
wając uo tego oawnycn wiedeńskich wpiywow, 
guy chodziło o przydział cukru, w ezem uecjOo- 
waii kartelowi żyOkuwię wiedęąfey i ldi galicyj
scy reprezentanci.

wojna, w pływ krajowego urzędu żywnościowe
go, cdilralizaoyu handlu i t. p. dały możność ro
zwinięcia Lncyaiywy /.wiązkowi haudL ivólek rol- 
nic-zych. Ubeciiie chciano wyzyskać niefortunną a- 
lerę, lecz pobożno zamiary nieprzyjaciół /.wiązku 
nie udały się, bo V. ydziat wykonawczy rady nad
zorczej z hr. Bcipionem i Ks. Marą na czole, pud 
pizowodnictwem delegata P. k .  k. dr. Andrzeja 
B a j d y  i delegata instytucyi finansowej dr. l i  e b- 
d y, po przeprowadzeniu dokładnej kontroli, tri a- 
jącej Kilkanaście dlii, zualezii wszystko w należy
tym porządku, me znaleziono najmniejsf.ego cienia 
nauuzyc. am nieioiuiainosci.

Przeprowadzanie kontroli wykazało, że Związek 
luuiul. Autek rolna zycu jest jedną z liajpuwazuioj- 
szycn instytucją naiiuiowyin v  Poisce, która 
z wszeclnniar zabiuguje rui zaulamc ogolu, a po 
laktyczneni połączeniu U21eluic będzieozawiązkiem 
olbrzymiej kooperatj wy handlowej, tysiącami o- 
guiw łączącej polskie wsie i miasta.

/.BlOKKA. .ńagisiral zezwolił Btocarżyszeniu 
„Kodzma tieroca" na urządzenie publicznej zbiói ■ 
ki składek w dniu jji gruui^a ». r. t. j. we wtorek, 
na utr-j manie siciót, 'pomieszczonych w Zakładzie 
.Rodziny ‘''imoecj". /.meranie składek oubędzie się 
iirij atolłkaeh ustawiunycn w lOkalaeii restauracyj- 
ńycn, kawiarnianych, cukierniaeli, teatrach, kiuacn 
i t. p.

/AitiACH SAMOBÓJCZY. Wczoraj zawezwano 
pogotowie ratunkowe do plutonowego policyi A- 
icksandra Węża, który w zamiarze samobójczym 
wypił znaczną dozę suulimatu. Powodem tego kro
ku byio area łu  winię. Węża z powodu Biedozwo- 
lonyen rewizyj, jakie W ąz przeprowadzał po do
mach, prYycz m zabierał różne rzeczy, któro na
stępnie sprzedawał. —  Węza w beznadziejnym sta
nie odv. lozio pogotowie do szpitala.

W ŁAoiANiE . Dzisiejszej- nocy nieznani sprawcy 
włamali się do biur Admmistiaeyi „Czasu" wypi- 
łowaii otwór w kasie wertheimowskiej i skradli* 
około fc.ooo kor. śledztwo w toku.

Z  FcisRi i ze świata.
INOW ROCŁAW  WOBEC PRZYJAZDU PADE

REWSKIEGO. „Dziennik Kujawski" z 28 b. m. 
zanueseil na czele numeru następującą odezwę:

Ubywateie! Wczoraj o godzinie 9-tej wieczorem 
przynyl du Poznania Paderewski. Dostojnego Go
ścia, swego upickuna i Orędownika sprawy pol
skiej wita naród polski z serdeczną wdzięcznością 
i uwielbieniem i uważa pobyt Jego na ziemi wiel
kopolskiej jaku zapowiedź ryenłego ziszczenia 
swych pragnień, h u uczczeniu naszego wielkiego 
Uby watela wzywamy Vi as, abyście przystroili do
my W asze w Sztandary narouowo. —  P o w i a t o 
wa  R a d a  L u  d.o.w.u w Ln.c.w.r.o.c.ł.a w i u.

UKRAIŃSKIE METODY W ALK I. Jak wiado
mo, Lwów pozbawiony jest od czterech dni wody. 
Patrol ruski wszedł no.wiem do P>obrosL.n, skąd 
pompuje się wodę dla Lwowa, wtargnął do hali 
maszyn i uszkodzii je, pozbawiając miasto o prze
szło ilOO.OW) ludności, wody wodociągowej.

Przy zapisaniu tego faktu zauważa „Gazeta 
Lwowska": Trudno wstrzymać się od napiętnowa
nia metod walki, jasiemi posługują się Rosini. Wo
dociągi miejskie przez eaiy okres 4-letniej zawie
ruchy wojennej pracowały bez przerwy, i nietylko 
przez nikogo nie zostały zniszczone, lecz owszem, 
zarówno Rosyanie, jak też cofający się Yustryaey 
otaczali zawsze specyalną opieką urządzenia wo
dociągowe. Dopiero .teraz patrol ruski aie z&wa 
hai się przed użyciem gwałtu.

W IEC iÓ R  W IG iL u N f  kUBiNlERZA POLSKIE
GO. .Staraniem komitetu, w którego skład wcho
dziły najwybitniejsze osobistości z inteligenoyi i 
arystokracji lwowskiej, urządzona została we 
wszytskich szpitalach wojskowych we Lwowie wi
gilia z .gwiazdka". Dary skłtuiaiy się ze strucli, 
słodkich bulek, jabłek i orzechów, oraz rozmaitych 
praktycznych przedmiotów. Nadto odbyły się wi
gilie. w kasynie oficerskimi] i w koszarac-o, dla zdro
wych oficerów i żołnierzy. W krużgankach klasz
toru uO; Dominikanów ustawiono stoły Oua żoł
nierzy 3 batauonu v . puiku piechoty W. P. Druży
na przybyła w poineni uzbrojeniu ze względu na 
ostre pogotowie, ustawiła broń w kozlj i zasiadła 
do skromnej lecz tradycyjnej wigilii. Pospieszono 
też z „gwiazdką" do żołnierzy, walczących p-ro 
Lwowem. Zawieziono im wigilię, opłatek i paczki 
7. podarkami. Do niektórych pozyeyj dotarły panie 
osobiście automobilami lub końmi —  w' innych 
punktach dostawiła dary na miejsce wojskowość, 
Z podarunków luijwiększem uznaniem cieszyły się 
harmoiiiki. Zaraz po rozdaniu ich rozpoczął się we
sół j żołnierski koncert.

OSTRZELIWANIE... POMNIKÓW. W  lwowskiej 
„Gazecie wieczornej" czytamy: Ofiarą dzikich in- 1  
stynktów ukraińskich padają już nawet pomniki 
na cmentarzu łj czako', skirn1 Bóg wio po "o, walą 
armaty ruskie na pola górne cmentarza, wywru 
cajac szrapnelami pomniki i szczerbiąc grobowce.

MĘCZENNICY KRESOWI. Warszawski „Gt*s 
Kresowy" donosi: /.umordowano p. fiustoruwą
Kuźmińską z Lucziliowej 1 p. itewt-iskiego z Kra- 
siluwa oruz dwóeii bram nr. naimow z i/ąorowicy.

Wzięio jakc „zakładników" p. ola*islawa Gra
dowskiego z ikMUinlica i p. Liueijkuwą Manaow- 
ską z córkami i synami z Krasdowa.

vv Ieofiipoiu na Wołyniu otoczyli „putiurow :y 1 
kosciót w ezusie iiatiożenstwa 1 uwięzili ukmo ib 
osób, a tej liczbie p. Karola MiJuwiesa z i/yim- 
irowki, p. Knolia z azyboimej i p. Aoiiakowskugo 
zo Btaregu KOustanrjuowa. r,os uwięzionycn jesi, 
pixiobuo straszny, Tamże zosiar zamordowany Jan 
nr. Prószyński zo Bomorynek.

LICZN a  REDa K l YA. Dzienniki lwowskie do
noszą: We środę dokonano w :< dakcyi dziennika 
„Wperod1 aresztowań. Z kilkudziesięciu uwięzio
nych, wszyscy z wyjątkiem 13-tu, zostaii wypusz
czeni natychmiast na wolność. Go jednak w redak- 
cyi roili uż k i l k a d z i e s i ą t  osoh uarazv!

Zawiadomienia i komunikaty.

l  p r a c y  n a r o d o w e j  k o b i l i  p d ls k ic h .
Posiedzenie odbędzie się w piątek <Lgo st> czuk 
191d r. o gudz. 5-ug ul. Gołębia 1, 4f',. I. p. Ze wzglę
du na w-ażliosć obrao ulfcailza si^ czuuikow o jak 
najliczniejszu przybycia,

TELEGRAFIŚCI ' d o  APARATU  HUGHESA. 
Tęlegratiści _umi :jKtcy pełnie słiubę juzy apaiatadi 
RugUesa mogą byc przyjęci w ftaiszawic pizy 
•komendach Wojskowym: na warunkach iuiikcyonn- 
rjuszj’ telegraiu państw owego. Zgłoszenia ustnie 
mb piśmiennie w Dowództwie Generalnego Okręgu 
w Krnkowie, Uddziai v .

ŚLUB. kościele OO. Kapucynów w Krako
wie, dnia 2ti b. m. odbył się slub panuj' Wandy 
Zawadhowny-Turzeuskiej z p. Tadeuszem Krynic
kim, rotmistrzem wojąk polskich.

Z Englertów
H A R Y A  T Y L K O W I

tsna przemysłowca,
przeżywszy lat 51, po krótkiej a ciężkiej cho
robie, opaUzona św. Sakramentami, zasnęła 

w Panu dnia 29 grudnia 1918 r. 
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby L. 5jte 
przy ulicy Czarnowiejskiej do kościoła para- 
tialnego OO. Karmelitów na Piasku nastąpi 
we wtorek dnia BI b. m. o g jdz nie 9 jniml 
południem, a po otiprawionem tamże nabo- 
żenstwie«£mportacya wprost na cmmićarz, na 
któro to smutne Obrzęuy stroskany i ąż wraz 
z dziećm' zaprasza Krewnych, przyjaciół, Zna

jomych i pobożną Publiczność.
Osobnych t-c1 ori ei rozsyłać się nlr będsie.

Z REKLEWSKICH
MARYA HEItOGHOWA

zona ien. pornomocnika hr. Pitobkich

ur. w  r. 1883, po krółkiej n ciężkiej cho
robie, opatrzona św. Sakramentalni za:-.nęla 
w Panu dnia 28 grudnia 1918 w  Krzeszo

wicach.
W yprowadzenie zwłok z domu żałoby do 
kościoła parafialnego w  Krzeszowicach  
nastąpi w poniedziałek dnia 30 b. m. o go 
dzinie 11 p“zed południem. Zw łoki prze
wiezione zostaną do Krakowa, gdzie po 
grzeb odbędzie się z kaplicy cmenicrnej 
po odpruwioneiu nnborzeństwie w e vi o- 

rek dnia 31 bm. o godz. 1) przedpol. 
N a smutne ie obrzędy zapraszają v. nie
utulonym iału mąż wraz z dziećmi, wszyst 
kich Krewnyeń, Przyjaciół, ^nnjomycn 

i poDOżną Pubłiczr^pść.

N A G iC tC M S Y W ^  Ż A Ł O B N E
•dpraw ionem  zostanie we czw an es  2 sty
cznia 1919 o godz. 9 rano w  knśeie‘e pa

rafialnym w Krzeszowicach.
Oyobnych^zaw iadD inioji ro tśy łać siq nio l^clzid.

f
Za duszę ś. p.

Stanisława hr. Tarnowskiego
Prezesa Akademii Umiejętności, 

ł*r. osoi.* i Rektora Uniwersytetu Jagiellońskiego,
odbędzie się 

jako w pierwszą rocznicę śmierci dnia 31-go 
grudnia 1918 r.

ftabokeAstwo Łatobne
o godzinie IOś.j rano w kościele 00 . Ka

pucynów.
Sl j s a O H H n O M M R r a

Kalendarz ścienny ozdobny
.Warsztatów Kraje wskich

do nabycia vve wszystkich siiładuch pa
pieru, w  cenie 3 kor. Odsprzeilawcum  rabat, 
g łoszen ia  w  „W arsztatach K i akow sk ich“ 

Kraków , ul. Smoleńsk n. 3886

Jedyny na rok 1919
Kalendarz ścienny „lo!
z najnowszą taryfą pocztową, skalą stemplową i t. p. 
potrzebntmi ipformacyartiJJ opuścił prasę. Lena za cgz. 
K 2‘50 z przes. polec K. 3-— za poprzeanletn nadesła
niem należytości. Zaliczek nit wysyła się. Zamawiać:

BIURO OGŁOSZEŃ I REKLAM „LO ?“  
K rak ó w , F lo ryaó iira  25, oric. II. p> 4057

F ab ryka  przetw orów  chem icznych

B. Skorupka i Ska
w Dobrowie Górniczej, ul. Hieronnnska 16

prosi f a b r y k i  szkra, pudełek blaszanych 
i innych i różnych chem ikaliów  o z ło 

żenie ofert. 4079

hMtijH dm - jumtai ..Denna"
Kraków, Podzam cze 22.

Matki, które dbają o zdrowie swych dzieci, używają tytko

P U D R U  U L A  D l £ E U

DEKMAii

Pudołko  Kor. 2. r  .7
składzi* w aptekash, drogjryach i parfumaryach.

r  uRtom

KUSA K R IO m u
r^kudzkelników i przemysłowców

Stow. zar. z ogr. poręką

w  Krakowie, Rynok gł. 6r II. p.
zawiadamia, że udziela kredytów wekslowych ja-"" 
i ? es faktury i rachunki za dostarczone
lub dosla. w r  mające roboty, udziela kredytu 

bieżącym, jak iidw*ji'eż pizyjm uje 
" ,  ki o .zczędności ' 4°/0> — Nadmieniamy, że 
celem ... jest przyjść v nomoc rękodz<elniKoni 
aniej z. / ,i iiym, udzielić im kredytu na najdo- 

godnie1 , iy cli svarunkaclą i dać im przez to możność 
do ur nchoniienia znisżczonyeli wojną pracowni

4(J74 t
isżczonycli

Dyrskcya Kasy kredytowej.

S z o f e r
który w c o w a ł w fabryce 
automobili poszukuje po
sady. Zgłoszenia pod .,Szo- 
fer“ d(; biura dziennAów 
i ogłoszeń Mar Hupczyca 

Kraków, Jagiellońska 7.
4096

Jest do pozbycia zaraz

Francuska
(b o n a )

do dwóch chłopczyków^ 
8-io i 5-cio letpiego po
trzebna od 15-go stycznia. 
Kraków, ul, Krupnicza 3.
I piętro. 4'i97

t
Powiitowa Kisi Kniiiliśii

%

w Krakowie
zniża od 1-go stycznia 1919 r. stopc procentową 
od wkładek zgodnie / innemi instytueyami kre-

dytowem i nti

| 9 -

Podatek rentowy z dodatkiem wojennym opłaca 
/ własnych funduszów.

20.000 dachówek karpiówek 
100.068 dachówek m m yisk ich
Wszelkie zapytania należy kierować pod adresem: 

Posii»-r*s(a«le  lach 1(k) Nisko. ' 4576

Młoda
inteligentna ko b i e t a  po
szukuje posady do samo
istnego zarządu domu ka
walera lub wdowca. Poste 
restante Kraków W  W 100 

4101

Kraków, ul. Stawska l. II  „ L E N  u  Kraków, ul. Szewska L. IŁ.

Stowarzyszenie zarejestr. z cgran. por.

podaje do wiadomości, ie

ma na składzie większą ilość
kołowrotków (wózków)

do przędzenia

i warsztatów tkackich
Sprzedaż tylko w biurze „Lnu“ w Krakowie. 

Wpłaty udziałów przyjmuje się w dalszym ciągu.
Zgłoszenia pod ad resem .

LEN“ Stow. zai. z ogr. por. w Krakowie99
ul. Szewska 12. 4061

Tow. dl i przedsiębiorstw 
górniczych Tepege w Kra

kowie Jagiellońska 5-
ma do sprzedania

1 motor
Diesela

4 cylindrowy 260 konny 
złączony bezpośrednio z 

ilynamo prądu stałego 
2X250 wolt napięcia 

__________Agregat. 4u75~>

Biedna wdowa
z 4-giem dzieci prosi lito
ściwe serca o wsparcie. 
Łaskawe datki przyjmuje 
Adm. .Gł. N.“ dla Maryi K. 

ftgdza stwierdzona.
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